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i co ’aień rano wyjąwszy poniedziałki i dni następujące po

;ezny wychodzi z ostatnim dniem każdego miesiąca, 
P r z e d v l a t a  n a  D z i e n n i k  „ C z a s "
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to P aństw ie A ustryackiem  (pocztą)
r o c z n ie ............................. złr. 2 0
półroczn ie ....................... 10
kw artaln ie .......................  5
m ie s ię c z n ie ..................  2

„ C z a s "  z D o d a t k i e m

to Państw ie A ustryackiem  (pocztą)
r o c z n i e ............................. zir. 30
półrocznie 
kwartalnie .

Na sam „ D o d a te k "  p renum erow ać  n iem ożna.
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Przyjmuje się <j0  umieszczenia w Inseratach.

o g ł o s z e n i a ,  o d e z w t ,  u w iA D  E N iA , d o n i e s i e n i a  wszelkiego rodzaju, tyczące się 
przemysłu, hand1- • ’ ctwa, sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. za opłatą:

Od wiersza drohneg; orazowe umieszczenie po 4  kr., za następne po 2 kr
Do każdego iłączone być winno 10 kr, za opłatę stęplową za każ­
dorazowe UL

L i s ty  z  pieniędzmi p . cyjnemi i in seratow em i przesyłane być winny franko
do Bjóra Expedycyi „C zasu".

L is t y  rek la m acy jn e  n ieopieczętow ene n ieu legają  fran k o w an iu .
L is t t  n ie fran k o w ąn e  n iep rzy jm u ją  się.

KgT Numer pojedynczy dziennika kosztuje 5 kr.

.OGŁOSZENIE PRZEDPŁATY
kwartał I t. j. na Styczeń, Łuty, Marzec

1858, na sam dziennik „ C x a s “  
w miejscu: pocztą:

t(>cznie................ 21 złr. — kr. 25 złr. — kr.
Włrocznie . 10 „ 30 „ 12 „ 30 „
W artaln ie ........... 5 „ 15 „ 6 „ 15 „
miesięcznie 2 „ — „ 2 „ 24 „

Dziennik CxftSK wraz z I ł o t l a t l i i e i t i  in ic -  
s i e c x n y  i n :

Ocznie................31 złr. kr. 35 złr. — kr.
Półrocznie........... 15 „ 30 „ 17 „ 30 „
Kwartalnie............. 8 „ 15 „ 9 „ 15 „

Liczba egzemplarzy dziennika odbijana będzie 
1 y 1 k o według liczby prenum eratorów , a to 
 ̂ powodu z a p . owadzenia stępia na dzienniki; u- 

piasza sie wiec o wczesne nadsyłanie prenume- 
faty, aby zastosować do tego edycyę. Za zglo- 
8?eniem się po upływie Nowego Roku, nie bę­
dzie juź moisna numerów wcześniejszych otrzymać.

D o d a t e k  z lat upłynionych jest do nabycia 
W E pedycyi Czasu po cenie złr. 12 za roli jeden 
lj. za 12 zeszytów miesięcznych.

Wyszły w drukarni i litografii Czasu ozdobne 
Kalendarze ścienne. Prenumeratorowie Czasu 
otrzymać je mogą załączywszy do przedpłaty:

Na kalendarz drukowany kr. 10 m. k .—  Na 
kalendarz chromo - litografowany z wizerunkami 
świętych nader ozdobny na papierze grubym ze 
złoceniami 1 złr. m. k.

Cena ta naznaczona jedynie dla prenumera­
torów Czasu.

K raków  23 grudnia.
Debaty zam ieściły ogromny trzech szpal­

towy artykuł z powodu słabości Króla F ry­
deryka Wilhelma i zastępstwa rządów K się­
c ia  Pruskiego. Stosownie do listu królew­
skiego zastępstwo miało trwać jak wiadomo 
t r z y  miesiące i skończy się d. 23gn  stycz­
nia r. p. Owóż Debaty rozbieraj nadzwy-
„ . /  ,   .„„„nie i stan zdrowia monar-
f aj . ^  0«m - .l: ma zastępstwo Księcia

chy, , wpływ t f L Z  teeopaństwa; dalej 
Pruskiego aa polńyt« P ^
pytania nay będa.e p r ^ M  _»
czy ma byc rejcncya. cay 1 J I ^

lekarzy nadwornych, i naradę cz on 
dżiny królewskiej, i radę minis ro , i 
dyskusye Izb, i kłótnie stronnictw a 
się to wszystko podsłuchuje przez dziui ę

od klucza, bo przecież Debaty za co inne­
go uchodzić nie mog$. N  e czujemy wielkiej 
sympatyi do podobnego wtajemniczania się 
w polityczne sprawy. Zresztą jakaż konklu- 
zya tych domysłów i rozumowań bez koń­
ca? Oto że nie ma przyczyny się spieszyć. 
Wybornie! Dalej że władza królewska do­
statecznie jest reprezentowany przez brata 
królewskiego, że nie ma przyczyny zmieniać 
zastępstwa na rejencyą. Jak  najlepiej! Na 
to ostatnie, idyc za przykładem Debatów, 
pisalibyśmy się tem chętniej, że się spodzie­
wamy i życzymy sobie, aby król wyzdro­
wiał zupełnie, a wtedy nie potrzebaby ani 
zastępstwa ani rejencyi. Chcemy wierzyć, że 
to życzenie i tę nadzieję podzielamy ze 
wszystkiemi poddanymi Króla Pruskiego. Ale 
zawsze przykład Debatów jest z ły , bo spra­
wa ta dotyczy Prus głównie, a obcych tyl­
ko pośrednio, zdaleka, i chcieć cokolwiek 
w przedmiocie rejencyi rozstrzygać jest je­
żeli nie śmiesznością to niezawodnie zaro- 
zumieniem.

Maj^c to przekonanie, bylibyśmy pominęli 
milczeniem rzeczony artykuł, jeżeli nie jako 
zbyteczny, to przynajmniej jako przedwcze­
sny, gdyby nie następujący ustęp, którym 
Debaty wykazują potrzebę wpływu osobi­
stego monarchy pruskiego w polityce euro­
pejskiej :

Zdawać się może, iż Europa cała straciła dawną 
równowagę, i szuka organizacji nowój, któraby od­
powiadała lepićj pojęciom, obyczajom, uczuciom i 
potrzebom narodów. Zdaje się także, że dawny sy- 
stemat przymierzy politycznych przeżył się, i prze­
widywać można, że gabinety w razie gdyby inne­
go systematu nie znalazły, zechcą spróbować kom- 
binacyi opartój na zgodzie jednomyślnćj rządów i 
ludów. Gdyby się ta kombinacya udała, państwa 
europejskie, układając się w wielką koufederacyę, 
spotkałyby się w częstych zebraniach, gdzieby dy­
skutowano i rozwiązywano kwestye europejskie 
w ten sposób, aby odtąd wojna była nie podobną, 
a utrzymanie pokoju zapewnionem w obec zachceri 
ambitnych i usiłowań burzycieli. Prusy muszą 
wziąść udział w tym utworze europejskiem itd.

Zaprawdę czytając te wyrazy, możnaby 
wzięść Debaty za nowego Epimenidesa co 
przispał dwa lata w jaskini. T§ j asking De­
batów jest mania parlamentaryzmu w której 
się zasklepiły. Nie słyszały  w niej jak się 
zdaje o konferencyach paryskich, one, co 
w sprawach g zie o parlamentaryzm chodzi, 
słyszy jak trawa rośnie, Kotzebue w jednej 
z licznych swoich komedyj przedstawia g łu ­

chego właściciela domu, który gdy piorun 
uderzył w kamienicę powiada: „Zdaje mi 
się, że coś szeleści ?tó— Podobnież wydają 
się Debaty pisząc: im zdaje, iż Europa
„straciła dawn^, równowagę, że systemat 
„przymierzy się przeżył, że gabinety zechcą 
„spróbować nowej kombinacvi opartej na 
„zgodzie jednomyślnej^ że państwa spotkają, 
„się w zebraniach gdzieby rozwiązywano 
„kwestye europejskie itd....w Ale cóż mogło 
być owym piorunem na którego odgłos o- 
cknęły się Debaty i posłyszały szelest?....

Korespontlesicya Czasu
Z BelakJegQ 18 grudnia.

(O. W.) Szanowny autor korespondencjo ze 
Lwowa (?) w N. 274 Czasu pozwoli na kilka u- 
wag z mój strony. Zarzuca nam Sz. korespondent 
że niewspieramy literatury, nieczytamy, książek 
niekupujemy; że we Lwowie więcój przybyło od 
20 lat modniarek, krawców, kawiarni i cukierni etc. 
jak księgarni.

Najprzód niezapominajmy o tóm: że nie żyjemy, 
a i nie piszemy w kółku familijnóm; należałoby 
więc być bardzo oględnym w potępianiu swych 
współobywateli; zwłaszcza narzucając jm Wylącznie 
winy, nie na nich samych tylko ciążące.

Pow tóre: czytamy i kupujemy, ale tylko to, co 
warto czjńać i kupować; czytamy Czas i jego Do­
datek, a niektóre z niego artykuły rozpamiętywa­
my z uwagą. Czytamy prace historyczne Szajno­
chy, Stadnickiego, Bielowskiego; czytamy co z księ­
garni katolickiej wychodzi i wiele innych powa­
żnych prac literatury naszój krajowój; a że wielu 
galicyjskich pisarzy objawiają w pracach swych 
dążności, rażące czytającą publiczność, niech więc 
łaskawie przebaczą, że i my użyjemy sławionej 
przez nich wolności osobistój w tem , co mamy 
czytać i nabyć, a co tylko przejrzeć jak wpadnie 
pod rękę.

Co do mnie, nie kupuję książki na dziedzictwo, 
póki jej wprzód nie przeczytam. Bo najprzód żą­
dam od książki, aby była moralną; a potem niech 
sobie będzie nauczającą lub bawiącą jak  s i ę  auto­
rowi podoba. Bozum bowiem uważam za narzę­
dzie, które w ręku niemoralnego staje się mie­
czem.

A  następnie, chcąc przeznaczyć jakąś roczną 
kwotę na jakie kupno, trzeba wprzód zrobić bi­
lans : tyle mogę mieć dochodu, tyle wyniosą ko­
szta produkcyi, tyle podatki etc. etc., a gdy nikt 
z gospodarzy galicyjskich a priori tych obydwóch 
rubryk oznaczyć nie może, ani nawet w przybli­
żeniu z ubiegłego roku koszta następnego prze­
widzieć, jakże tu kwotę jakąś na jakiebądź naby­
cie przeznaczać, kiedy właśnie ten grosz może być 
potrzebnym na zabezpieczenie nam spokoju, na 
zakrycie od egzekucyi; a pierwszym jest obowiąz­
kiem dopełnienie powinności, bo obowiązki wzglę­

dem literatury tam się dopiero zaczynają, gdzie 
się powinność kończy.

Potrzecie: że się modniarek, krawców, cukierni 
i kawiarni etc. namnożyło we Lwowie, cóż temu 
biedna szlachta winna? Jest to postęp cywiliza­
c ji zachodniój, tak przez wielu pisarzy uwiel­
biany.

Znikły z przed oczu naszych postacie ekono­
mów w kubraku lub kurtce, ekonomowój w ka­
bacie z zawiązaną głową, popadyi w bekieszy z li­
sami od święta, mieszczanina w kapocie, pisarza 
w płóciennym surducie, a majstra gorzelanego 
w łapserdaku. Znikło to wszystko, a natomiast: 
jak się dziś stroją żydzi i żydówki? żydzi zbra­
tali się z nami strojem , my z nimi brodami; stąd 
może jeszcze kiedyś jaki biegły statystyk powie: 
że my z żydami jednę składamy narodowość.

Dziś wszystko strojne w kapelusze, mantyle, fra­
ki, wszystko na sprężynach, wszystko się rozsze­
rza biorąc wzór z ludności miejskiój, gdzie mie­
szkają albo ludzie bogaci którym to wolno, albo 
chcący udawać bogatych, a tacy zawsze i wszę­
dzie się znajdą; a najwięcej tych, co wyszedłszy 
ze swej sfery, równość uważają być prawem uży­
wania równo z drugimi, i chcą choć przez dziś 
błyszczóć w tóm społeczeństwie, którego jutro 
mają być ciężarem. Któż dziś odróżni na ulicy 
kucharkę od urzędniczki; rzemieślniczkę, mieszcz­
kę, ekónomową od pani; jakże się stroi stan ku­
piecki? któż z mężczyzn niema wykwintnych su­
kien i cygara w ustach czy go na. to stać lub 
nie ? jakżeż to się dziś stroją żony i córki popów, 
ofieyalistów prywatnych, sługi nawet — wszyscy 
w rękawiczkach glase i lakierowanych bucikach 
na ulicy, oprócz szlachcica co ze wsi przyjechał. 
Gdy więc tylu jest amatorów na ten towar, a po­
trzeba i poszukiwanie jego tak się zwiększyły, 
cóż więc dziwnego, że i towaru i handlujących 
przybywa. Ale czyż godzi się szlachtę samą o to 
obwiniać? kiedy ten zbytek pod nazwą postępu 
i cywilizacyi przez reformatorów wywołany, choć 
pośrednio do szlacheckiej zawsze sięga kieszeni.

Przed niedawnemi czasy było modą rozwodzić 
się nad tóm, że szlachta próżnuje; ciekawy jestem 
coby dziś ci postrojeni panowie, co po kawiar­
niach i cukierniach pracują i politykują poczęli, 
gdyby im ta szlachta niedostarczała groszem w po­
cie czoła nabytym, subsidiów, to w postaci pen- 
syj> remuneracyj, abonamentów, przedpłat, prenu- 
ineracyj, honoraryów, zapłaty, kupna, wynagro­
dzenia i duserów?

Niezazdroszczę im tych zbytkowych potrzeb, 
których są niewolnikami — głosząc wolność — cho­
ciaż sam na nie pracuję. Wierzaj mi sz. kores­
pondencie, dobrzy to ludzie ta polska szlachta, 
można ich łajać, poniewierać, dowcip swój na ich 
skórze szlifować — ils payeront toujours le pot 
cassó car e’est leur metier. Dawniój nadstawiali łba 
swego za wszystkich i wszędzie — a dziś worka — 
jaki wiek takie cnoty.

Ludzie książkowi to mają do siebie," że szuka­
jąc przyczjmy skutku na który patrzą, zawsze po 
nią jak  najdajój sięgają, sądząc, że gdyby ona była

CZĘŚĆ LITKMCK.il-.:
TYGODNIK WARSZAWSKI.

przez smyczki, klawisze i soprana, a z czasem może 
i... basjr : Największym wszakże powodem ruchu 
w muzykalnych kołach jest pani Yiardot Garcia. 
Występowała ona już podwakroć w Normie, ale 
po pierwszóm zwłaszcza wystąpieniu niewywołała 
oczekiwanego zapału; ztąd większa część słucha­
czów < opuściła teatr z mniejszćm zadowoleniem 

„ . d jak się należało spodziewać; czy dla tego że głos
Muzyka — Vjardot Garcia Panna Bogdanowiczówna — Uwi - artystki nie trafił im do serca, CZV nn  s m u tn e

ka koiendowa Zwykłe g rz e c h y -  Komedye -  M y J  mnienie opłaconych z góry aż sześć wido-
Poezye Wybory w Resursie kupieckiej -  ̂Gaz -  Poczta . . tQ ̂  pQ zdublowanych cenach?! Do-
 ..niolro — Prrpfiilnnip —- Moflłirnk a rachnnlrnwo _ /A lU il— , . . , , 4-Arm  i„l - ,

syć, ze nie było w tem jakoś szyku, na który 
wprawdzie mamy dosyć czasu, bo jeszcze nas czeka

L .

I l i­

n ii ej sKa —  Przesilenie — Maszynka r a c h u n k o w a  - 
K s ię g o s u sz  —  K a ta ry  —  Moli.

N a  jakikolwiek przedmiot nakierujesz pióro, za- cztery P odstaw ień , 
wsze ono wyda ton muzykalny, nie dla tego aby W  czasie tego szam ykaino-włoskiego, zy - 
już i pióra śpiewały, ale dla tego , że cała W ar- bywa do Warszawy z wrakowa śpiewaczka Polka 
szawa tak przesiąkła muzyką, jak  jej ulice jesień- panna Bogdanowiczom1̂  > 1 zamierza dać koncert 
nemi deszczami Gdziekolwiek bowiem zwrócisz 27go b. m ., bez wzgięau na obecność sławy eu-

’   "1~~”-- ,-'1- '  ropejskiój. P ochw alam y tu ten arty styczny  zapał,
i niewątpimy, że polska śpiewaczka_wyjdzie z try­
umfem, zwłaszcza gdy którzy już ją  słyszeli, 
nie mogą się odchwańc jej pięknego, czystego i...

- młodego głosu. Rozpoczyna ona wystąpienia swo-
- 1 ie nrzvieciem „/Giału w koncercie gitar^irofT, SZcze-

swe ucho, wszędy usłyszysz skrzypce lub forte­
pian, wiolonczelę lub śpiewy> wreszcie kotły, trąby 
i wszelkiego rodzaju in s tru m e n ta l,  lowme dęte jak 
rznięte. W idać, że artyści w miejsce przeniesienia 
się nad brzegi S a c r a m e n to stworzyli sobie dru-

przy- 
z sa-dopatrzeć.' Publiczność niby to zżyma się i cissa, smga, tem godniejsza „ oa_

niby gniewa a nawet oburza, a jednak przy kaz- mego tylko popędu braterstwa, me zas z speku- 
dói sposobności ciśnie się gwałtem jak muchy na lacyjnych widoków- ^daje ię,, ze po tym koncer- 
lep, a następnie sparzona odchodzi, dmuchając cm jak to przynajmniej niektóre pisma zapowie- 
w nalce, któremi przed chwilą wyliczała za bilet... j  działy, Szczepanowski znów kraj opuszeża, i rzn- 
biiety 1 ca Się P° 2a morza do Ameryki! 'W ielka to za-

A w tym chaosie muzykalności, toczą się kło- | prawdę podróż, ale za to ^lepiej on może wyjść na 
i sDory, ścierają się tu i owdzie zdania, któ- mój, jak  niektórzy zagraniczni artyści na nas, cze- 

tl‘ k rezultatem są pustki w kaletkach, wyssanych go dowodem była pani Temzmann, która bez

wielkich korzyści musiała opuścić Warszawę 
dała się do Rosyi. —

Tyle a może aż nadto o muzyce, a teraz przy­
stąpimy do gwiazdki. Dzieliliśmy się z wami przez 
cały rok słowem^ czas więc, abyśmy się podzielili 
i opłatkiem. Dzisiejszy numer nie jednych czytel­
ników dojdzie w samą porę, kiedy zebrani razem 
w bratnie kółka, będziecie sobie życzyć Do-siego, 
i w tym wyrazie zamkniecie wszystkie życzenia. 
Nieodmawiajcież i nam w tóm udziału. Choć roz­
dzieleni między sobą przestrzenią, zbliżamy się 
jednak ku sobie kolejami... żelaznemi i sercem za 
pomocą prasy, którój potęga coraz widoczniejszą 
się staje. Przypuśćcie więc i nas do tego odłamu 
chleba, uosobionego w czystym i białym jak  nasze 
chęci i dążenia, opłatku, i zapomniawszy uraz, po­
dzielcie się nim z nami. Nikt się jeszcze nieuro- 
dził, coby wszystkim dogodził; być więc może, że 
pewne koło czytelników „Czasu“, nie zawsze z pió­
ra naszego zadowolone ’’zostało; ale nie kładźcie 
tego na karb naszych dążności, ale raczój przy­
czyn, które przemódz, często bardzo nie w naszój 
jest mocy. Dzisiejszy zawód, jakiegokolwiek ro­
dzaju pisarza, jest stokroć gorszym, aniżeli sobie 
wyobraża czytający, ogół, bądźcie więc pobłażliwi,
a nie rzucajcie kamieniem dla lada. płochego wy­
razu, który ^  ^ 2 P°d Pióra, mimo na- 
szói częstokroć woli. Wigilia Narodzenia Bożego 
ten dzień jedności i połączenia się wspólnego

1 Jm n /lin Tirarrrrnll.. nU   1
niecić * l * 7 —
wzajemnych uraz; z temi to słowy łamiemy się 
z wami opłatkiem, chociaż tylko w myśli, i p0_ 
wtarzamy z całą serdecznością: szczęść wam Boże 
a wszystkim! —

Tak się pogodziwszy, wracamy znowu do zwy­
kłych naszych grzechów, podobni zupełnie do tych 
pokutników, co otrzymawszy przebaczenie przy 
konfesyonale, zaledwie progi świątyni przestąpią, 
w nowe błędy wpadają. Ale taka to już kolój trzy­
mających pióro; na usprawiedliwienie tego dosyć 
jest przytoczyć czterowiersz, który z okoliczności 
słów zmarłego wieszcza naszego, napisał jeden 
z poetów, a które tak brzmiały;

„Oto są grzechy mojego żywota!
WjTzekł, wskazując na swe księgozbiory 
Wieszcz nieśmiertelny— którego utwory 
Do potomności otwarły mu w ro ta! “

Ileż to prawdy w tych kilku wierszach, ile go­
dnego naśladowania; a jednak ani te utwory nie 
były grzechami, ani też ręka która je kreśliła, nie 
skaziła się grzechem.

Ale kiedy już mamy grzeszyć koniecznie, to za­
cznijmy przynajmnićj od najmniejszego grzechu, 
to jest od dramatyczności.

Do napisania komedyi. obecnie jakiś obudził się 
popęd. Słychać już o kilku_ autorach, którzy pra­
cują nad komedyami orygjnalnemi. Zapewne im 
się powiedzie, bo mfttcryałów jest pełno. W  każ­
dym razie byłoby d° życzenia, aby piszący wię- 
cój w tych przedmiotach traktowali przeszłość lub 
obyczaje krajowe, aniżeli naśladowali francuzczy- 
znę. Podwójnie bowiem na tóm zyskamy, bo i o- 
beznamy si§ z dziejami ojców, i będziemy mieli 
prawdziwie polską komedyą.

Do świetnych wydawnictw, które ukazały się 
z  końcem tygodnia, należą Kwiaty i poezye Fajan­
su, które już zupełnie druk opuściły. O tój publi-
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blisko, toby ją  i prostaczkowie dojrzeli. Tak za 
pomocą statystyki, filozofii, ekonomii politycznej 
szukają jój o sto mil, kiedy ona tuż obok nich 
leży, a oni jej widzieć nieobcą, bo najgłuchszy 
ten, co słyszeć niechce.

Poznań 20 grudnia.
Kryzys finansowa nie przestaje coraz nowemi 

upadkami majątkowemi się objawiać. Zwykle po­
ciąga to  za sobą zamęt interesów w dość obszer- 
nem k o le ,  z  powodu, że mniój-więcój przy tru­
dnych interesach szczególniej pożyczki wekslowe 
z p o rę c z e n ie m  mnych się dzieją, którzy przy u- 
padku głównego debitora do odpowiedzialności 
pociąganymi bywają. Tą razą okazało się jeszcze 
mnóstwo i weksli i poręczeń fałszowanych — jak 
się zdaje — przez podręcznych ajentów, którzy 
zrealizowaniem tychże weksli się trudnili. Kredyt 
ziemski tak dziś trudny w ogóle, zachwianym zo­
stanie wypowiedzeniem ze strony naczelnego pre­
zesa znacznój sumy na hipotekach się znajdującój, 
a do różnych instytutów należącój, jako to : szkół, 
instytutów miłosiernych itd. Suma dotąd wypo­
wiedziana wynosi 200,000 tal., a krok ten naczel­
nego prezydyum dotknie samych nowych nabyw­
ców dóbr w Księstwie. Z funduszami temi dzieje 
się powtórny obrot finansowy od czasów admini­
stracji obecnego naczelnego prezesa. Pochodzą 
one głównie z drobniejszych zapisów na różne in- 
stytuta; były więc hipotekowane na kilkudziesiąt 
dobrach w Księstwie. Przed kilku laty naczelne 
prezydium wypowiedziało te wszystkie drobne 
sumki, i zebrawszy znaczny kapitał, wypożyczało 
w większych sumach, wyłącznie nowym dóbr na- 
bywcom, wr sumach od 5000 do 20,000 talarów. 
Jaki jest cel dzisiejszego wypowiedzenia, niewie­
rny; również, czy się ograniczy na 200,000 tala­
rach, dotąd wypowiedzianych. Może tóż polepsze­
nie stanu finansowego przed Ś. Janem  spowoduje 
władzę do cofnięcia kroku tego. Pożyczka pro- 
wincyonalna na budowę dróg bitych, powiększyła 
kapitał ruchomy kraju, puszczono bowiem w kurs 
temi dniami przeszło milion talarów obligacyj pro- 
wincyonalnych na ten cel wydanych, to jest, pod­
pisano je, bo o umieszczenie przy obecnym braku 
pieniędzy, mimo że 5 ° 0 przynoszą, niezawodnie 
tak łatwo nie będzie.

W  tym tygodniu układano tóż w całym kraju 
rozkład podatku od dochodu, który skutkiem fi- 
skałności w sposobie zastosowania prawa podatek 
ten przepisującego, niczem innem nie jest, jak  po­
datkiem progressyjnym według zasad najdalój po­
suniętych; a biorąc skalę z corocznój zasadniczój 
podwyżki podatku, nazywającego się dochodowym, 
u wszystkich bez wyjątku, trzebaby przypuścić ko­
losalny wzrost bogactwa krajowego, co udowodnić 
byłoby trudno.

Z wielkiem zadziwieniem czytaliśmy w Posener 
Zeitung doniesienie, że zakonnicom Urszulinkom 
odwołalny konsens do nauczania udzielonym został. 
Jeśli to tylko forma, to z b y t e c z n a ,  bo ostatecznie 
wszystko obalonem być m oże; ale w każdym razie 
odwołalność ta razić m u s i  przy przyjętój z a s a d z i e  
wolności nauczania jaką prawo zastrzega, a do­
pełnieniu z drugićj strony w s z e l k i c h  warunków 
ku temu potrzebnych przez zakonnice w mowie 
będące.

Dom Pań Serca Jezusowego dotąd programatu 
nie ogłosił; nie wiemy więc jeszcze kiedy pensyo- 
nat otwartym będzie. Trudności leżą zapewne i 
w braku funduszów na urządzenie Domu potrze­
bnych, i w braku osób tu z kraju pochodzących. 
Ostatnia przyczyna łatwo usuniętą będzie, gdy 
wrócą nowicyanki z Księstwu, dziś za granicą u- 
umieszczone; a że potrzeba pensyonatu jest wiel­
ką, najlepszym dowodem, że Urszulinki mając dla 
braku zasobów tylko mały zakład, mnóstwa je ­
szcze meldujących się panienek przjjmować nie 
mogą.

Życie towarzyskie o ile obumarłe w mieście, 
o tyle na prowincyi gromadnem i wesołem temi

czasy było; myśliwskie zebrania, które nie usta­
wały, często świetne co do rezultatów.

Wiemy o dwóch teatrach amatorskich, z których 
jeden szczególniej zachwycił obecnych i sztuk do­
borem i grą artystów: amatorów. Były podobno 
i bale, ale o tych rozminięciach się z; przepisami 
katechizmowemi różne sądy, bo dla wielu kate­
chizm, to tak jak  abecadło, tylko dla dzieci ist­
nieje. W artoby jednak mieć wzgląd na to, że to 
lud nasz razi i gorszy, który tańce i huczne za­
bawy w czasach pokuty wyprawiających, farmazo- 
nami nazywa.

Z nowych publikacyj bardzo dobrą, pożyteczną 
i ładną książeczką dla dzieci Żłobek, zaczęty przez 
ś. p. księdza Antoniewicza, ukończony według 
planu autora, przez jednego z braci jego zakon­
nych.

W  tych dniach opuści prasę komedya oryginal­
na polska hr. Kossakowskiego; który co dopiero 
w Paryżu wydrukował tomik kojnedyj francuskich 
i tom medycyny popularnej, pełen bardzo bystrych 
spostrzeżeń. Komedya polska o którój wspominam, 
ma mieć ten wielki interes, że tło jej spotyka się 
z tłem największego poematu literatury naszej.

kacyi, mówiliśmy już szczegółowo dawniej, dziś 
więć tylko o samem wyjściu wspominamy.

Z końcem tygodnia ukończyły aię jUż wybory 
w Resursie kupieckiej, zaszły tam niektóre zmiany 
ale najważniejszą ze wszystkich jest wejście do jój 
grona hr. Andrzeja Zamojskiego jako akcyonaryu- 
sza i kupca. Z tego więc powodu podany został 
na kandydata do Komitetu i niemal jednomyślno­
ścią bo liczbą 337 głosów wszedł do składu tegoż. 
Obok niego wybrani także zostali znaczną wię­
kszością: Leopold Kronenberg, Tomasz hr. Ł u ­
bieński, Aleksander K urtz , Mathias Rożen i K sa­
wery ochlenker, wszyscy ci ze stanu kupieckiego. 
Ze stanu zaś niekupieckiego: hr. Łubieński Leon, 
Stecki Henryk i hr. August Potocki. Pomiędzy za­
tem dawnym komitetem, a nowym jest to różnica, 
iż ustąpili L r u s k i  hrabia, Halpert Ludwik, Salwian 
Jakubowski i Vetter, a na miejsce ich weszli: hr. 
Zamojski Andrzej, Kurtz Aleksander, Stecki Hen­
ryk i Szlenker.

W ybory te zakończyły się świetnie, a przez dni 
kilka były powodem ożywienia jResursy, a raczej 
tój członków zajętych wotowaniem. Nie bez celu 
także było zrobienie akcyonaryuszem i kupcem hr. 
Andrzeja Zamojskiego, było to przygotowanie do 
zaproszenia go na Dyrektora Resursy. Szło tylko 
o to aby członkowie dali na niego wotum <ło Ko­
mitetu, ale ci nietylko jak  wspomnieliśmy, zasypali 
go owemi wotami, ale jeszcze niepamiętnie przy­
jęli za ukazaniem się jego w tym dniu podczas 
wieczerzy.^ Piył to okrzyk ogólny i nienaruszając 
bynajmniej ustawy, według której komitet z po­
między siebie wybiera Dyrektora Resursy, obja­

Paryż 19 grudnia.
Constitutionnel ogłosił zakomunikowany artykuł, 

w którym są zbijane objekeye jednego państwa, 
występującego z Anghą na przekor swym intere­
som, przeciw kanałowi suezkiemu. A utor artykułu 
twierdzi, że polityka z którój w tej sprawie Anglia 
wychodzi, jest polityką starą, godną jedynie wzglę­
du z przyczyny swego.... podeszłego wieku. W  spra­
wie środkowój Ameryki, Anglia działa z Francyą. 
Ambasadorowie państw zrobili w Waszyngtonie 
wspólną protestacyę przeciw wypuszczeniu W al­
kera. Francyą * Anglia działają także razem w Chi­
nach i w tej sprawie baron Gros pełnomocnik 
francuski, pokazał się pilniejszym niż lord Elgin, 
z przyczyny zamordowania nowego missyonarza 
francuskiego- Lewiatan zatrzymał się i już się nie 
rusza.

L ord Redcliffe, opuszczając Stambuł, sprzedał 
swe konie i powozy. Czy już nie wróci ? Czy nie 
wróci z przyczyny polityki, czy z przyczyny wie­
ku? Lord Redcliffe ma lat 75. Dywany rumuńskie 
zakończyły swe czynności. O zebraniu się konfe- 
rencyi nie ma jeszcze nic pewnego. Prowadzą się 
negocyacye o Rumunię, ale z Anglią zjazd sztut- 
gardzki stał się bezskutecznym. W. księżna He­
lena jest w Rzymie. Stosunki jednak Francyi z Ro- 
syą są dobre. Wszystkie państwa europejskie po­
trzebują spoczynku, pokoju i gromadzenia finanso­
wych zasobów. Hr. Chreptowicz ma być zastąpio­
ny przez barona Brunnowa. Independance przeczy, 
aby baron Scheele przybył do Paryża z misyą, a 
on był już dwa razy u hr. Walewskiego. Hr. P la­
ten, ambasador szwedzki w Londynie, ma być sy­
nem tego, który r. 1791 czy 1794 pisał do króla 
pruskiego piękne i Wzniosłe wiersze w interesie 
nieszczęśliwego narodu.

O koło nowego roku, przed zgromadzeniem się 
I z b ,  przed mową t r o n o w ą ,  rząd ma skłonić bank 
do zniżenia e s k o m p t y  do 5°/0 i pokazać, że kry­
zys finansowa się skończyła. Giełda idzie w górę 
mianowicie kredyt ruchomy. Kredyt ten kończy 
swe rachunki z Nowym rokiem i spodziewa się, 
że dzięki podniesieniu się giełdy, będzie mógł dać 
akcyonaryuszom lepszą dywidendę niż roku prze­
szłego.

Za dwa miesiące skończy się funkeya kompen­
saty piekarskiój, za dwa miesiące miasto odzy- 
szcze 12 milionów zaliczonych piekarzom i mie­
szkańcy będą płacili chleb po cenie naturalnój. 
Kompensata piekarska robi zaszczyt administracjo 
francuskiój. Była to operacya bardzo delikatna, 
z którój administracya jak  najlepiój się wywiązała. 
Idea kompensaty wyszła od samego Cesarza.

Za kilka dni pokażą się na bulwarach budy no­
woroczne. Jak  lat przeszłych, Cesarz pozwala je 
stawiać samym biednym, samym potrzebującym i

obciążonym rodziną. Obrachowano, że każdy sta­
wiający budę, może sobie zarobić przez tydzień 
około 100 fr.

Książe Bonaparte już się w Rzymie wyświęcił. 
Pozostanie on w Rzymie, dopóki idee jego nie 
dojrzeją i dopóki nie ożywi się w jego sercu am­
bicja.

Kurs literatury p. Lomenie ściąga wielu słucha­
czów, sala szkolna jest zawsze szczelnie nabitą. 
Profesor przeczy, aby Francya oddawała się sa­
mej cywilizacyi materyalnój; przyznaje tylko, że 
Francya zeszła z dawnej drogi. Profesor nie wie 
dokąd idzie F rancya, nie wie jaka myśl w niej 
przemoże. Profesor oświeca pochód narodu, daje 
radję radzi młodzieży, aby trzymała się pisarzy 
X V II wieku i uważała chrystyanizm za główną 
nić Ariadny.

W  liście napisanym do pana Rocher, admini­
stratora dóbr orleańskich, książę Montmorency, 
hrabia Montalembert i pan Scribe, zaprzeczają 
twierdzeniu Dupina, aby uiścił się ze wszystkich 
obowiązków względem familii orleańskiej. Twier­
dzą oni, że pozostaje jeszcze wiele do roboty. J e ­
nerał Lamoricićre jeszcze nie wrócił do Paryża. 
Ludzie partyi wstrzymują go od powrotu. Jenerał 
będzie zapewnie czekał na jaką inną okazyę. By­
łoby pożądanem, aby Cesarstwo pozyskało dla sie­
bie i dla armii tego popularnego jenerała.

Dnia 3 stycznia okaże się nowy dziennik lite­
racki Reveil, którego głównym redaktorem będzie 
p. Granier de Cassaignac. Mówią że p. Nefftzer 
ma wrócić do Pressy, jak  się skończy proces pana 
Rouy.

Skończył się skandaliczny proces kryminalny 
w Evreux. Przysięgli uniewinnili tego który zabił 
pana Guillot, i_ wszystkich jego wspólników. Unie­
winnienie zrobiło wrażenie, bo zabójstwo było po­
pełnione _ z rozmysłem, ale od niejakiego czasu 
przysięgli pokazują się bardzo surowymi dla takich 
Lowelasów jakim był Guillot. W  dzisiejszój F ran­
cja wielkie ma prawa honor domowy. Niedawno 
przj-sięgli paryscy uniewinnili m ęża, który zabił 
żonę dla tego, że znalazł przy niój listy odkry­
wające cudzołożne stosunki. Przysięgli wprowadzają 
barbarzyństwo do wyrafinowanej cywilizacyi, ale ta­
kie barbarzyństwo jest skutkiem wysokiój cywili­
zacyi i wysokiego wyobrażenia o świętości familii. 
Pod tym względem Francya stoi wyżój niż Anglia. 
W  Anglii obrażony mąż, obrażona rodzina, mają 
tylko prawo do żądania pieniężnego wynagro­
dzenia.

Paryż 17 grudnia.
13. W yjazd lorda Redcliffe z Konstantynopola 

jest w tej chwili czynem dokonanym. Pomimo ty­
lokrotnych zapewnień nie śmiałem powtarzać tój 
wieścią bom wątpił w możebność rzeczy. Lord 
Redcliffe był uosobistnieniem polityki angielskiej
” ■* '^ak° r  ‘prezentant narodow y an­
gielski był bezzaprzeczenie nieoszacowana indy­
widualnością. S ą jednak  położenia w których gor­
liwość usług staje się zawadą. Aczkolwiek amba­
sador angielski opuszcza stanowisko tylko w sku­
tek urlopu, zdaje się jednak , iż można to odda­
lenie się uważać za zupełne usunięcie. Dwie tak 
ważne^ kwestye jakiemi są: Przekop międzymorza 
Suez i sprawa Księstw Naddunajskich będą miały 
czas być rozwiązane, nim powrót lorda Redcliffe 
zresztą nader wątpliwy nastąpi. W  liście z powa­
żnego źródła pochodzącym i z Konstantynopola 
pisanym, wyczytuję wzmiankę o osobistych finan­
sowych kłopotach lorda Redcliffe. Dadzą się one 
łatwo pojąć szczupłością fortuny rodzinnej amba­
sadora W . Brytanii, któren jest nie najstarszym 
synem. Jakkolwiek korzyści pieniężne przywiązane 
do posady są wielkie, jednakże niepotrafią pokryć 
kosztów wystawy i wymagalności życia oryen- 
talnego. A szlachetny lord odznaczał się prowa­
dzeniem domu odpowiedniego swojemu urodzeniu 
i stanowisku które zajmował. P- Tbouvenel ma 
także wkrótce opuścić stolicę Turcyi udając się na

szescio-miesięczny urlop. Usunięte więc będą o- 
soby, a z niemi powody do zdrażnień. Czy chwi­
la narad i decyzyj przj-spieszoną zostanie? Czas 
to pokaże. Drugą wiadomością także ważną i 
w poważnóm źródle czerpaną, jest bliska nomina- 
cya barona Brunnow na ambassadora dworu pe­
tersburskiego w Londynie. Hr. Chreptowicz, któ­
ry jak wiadomo lakoniczną depeszą telegraficzną 
wezwany został do Petersburga, doznał przybyw­
szy do tego miasta niespodziewanego zawodu. 
Zmianę tę przypisują wpływowi księcia Orłowa, 
któren chce mieć w Londynie biegłego i wypró­
bowanego dyplomatę.

Po sprzedaży za milion franków dziennika Presse 
zdawało się że p. Girardin wyrzekł się polityki i 
zapragnął w kółku rodzinnóm używać słodyczy 
szczęścia małżeńskiego. W  roku przeszłym w do­
mu tego oryginalnego akrobaty politycznego, grano 
teatr de societe śpiewano i wesoło biesiadowano. 
W  podróży którą przedsięwziął w tym lecie do 
Włoch i Szwajcaryi, donosiły dzienniki, że napi­
sał komedyą „Córka milionera11. Role tój sztuki 
są już rozdane w teatrze du Gymnase. Mamy 
prawo spodziewać się dobrego przedstawienia rze- 
czy; ktoż bowiem lepiój mówić może o milionie, 
ażali nie ten , co ich kilka zrobił? Ale widać że 
p. Girardin nie ograniczył się w podróży na ko- 
medyach, pisał także o polityce jak  się pokazuje 
z listu we wczorajszym numerze Independance 
Belge umieszczonego. W  liście tym p. Girardin 
zapiera się wszelkiój chęci dążenia do Ciała P ra ­
wodawczego, choć mu kandydaturę ofiarowano. 
I ma w tóm wielką racyę, bo kto zna naturę za­
let i talentu p. Girardina ten przyzna, że niemasz 
dla niego miejsca w Zgromadzeniu w któróm szranki 
sporu są ograniczone. Dla płodnego i ognistego 
talentu b. redaktora Pressy nic tak nie przystoi 
jak  obszerne pole dziennikarstwa ale nieskrępo­
wanego ani wymagalnością stronnictw, ani suro­
wością^ prawa. Tego to żywiołu zdaje się łaknąć 
szczęśliwy ale niestety zbyt spokojny właściciel 
hotelu na polach Elizejskich. Artykuły ogłoszone 
pod cudzym nazwiskiem w Courrier de Paris są 
w rzeczy samej pióra Emila de Girardin. Są one 
tylko dalszym ciągiem jak  powiada tego co pisał 
do Independance I3elge w pierwszym liście ze Szwaj­
caryi.

Nieza wiodła się opinia publiczna w przysądzeniu 
rodzicielstwa artykułu. P . Girardin chce więc opo- 
zycyi konstytucyjnej pod rządem cesarskim i niech mi 
daruje, ale widać że nie rozumie lub niechce ro­
zumieć instytucyi swego kraju. Opozycya w o- 
becnym stanie rzeczy nie może być tylko że tak 
powiem doradczą. Wolno jój w dziennikarstwie o 
tyle się objawiać, o ile konstytucya doz wala w Zgro­
madzeniach prawodawczych, lub rozporządzenia 
w Padzie Stanu, oponować władzy. Przedmioty 
polityki zagranicznej dotyczące, kwestye zasadni­
cze kardynalne nie mogą i niepowinny być pod­
dane pod rozbiór ogółu. Bo rozbiór to spór a 
spor to walka. W alka zaś musi fatalnie prowadzić 
do zniszczenia. W ie o tóm dobrze pan Girardin, 
on co bronił tyle gabinetów, wspierał tyle rzą­
dów i wszystkim zaszkodził. Rozpocząwszy zawód 
od obrony gabinetu Moló w 1836 r. zamknął o- 
kres swoich akrobatycznych ewolucyj apologią so- 
cyalizmu. Pojawienie się obecne wprawdzie nie­
śmiałe, bo jakby z za parawanu, byłego odwa­
żnego publicysty zadziwiło trochę publiczność. 
Zbliżone do wypadków Pressy i wyskoku jój re- 
dakcyi, komentowane stosunkami przyjaznemi i 
towarzyskiemi dało powód do rozmaitych wnio­
sków, przypuszczeń i baśni. Nieprzekroczył jednak 
ten wypadek sfer towarzyskich. W  warstwach rzą­
dowych próbki p. Girardina nie zrobiły żadnego 
wrażenia. Nieosądzono nawet za potrzebne wy­
stąpić z maleńkiem ostrzeżeniem. P raw da, przy­
znać należy, iż ściśle biorąc, dotąd na nic nieza- 
służył. Zdaje się więc że rzecz na tóm się skoń­
czy i p. Girardin zaniecha strzałem pistoletowym 
budzić na bezludnój ulicy spokojnych lokatorów.

wem współczucia swego zaprosili go już na toż 
Dyrektorstwo. Rzadko też aby które wybory, tak 
się powiodły po myśli członków Resursy jak  osta­
tnie , co też powinno wywrzeć dobry wpływ na nią 
pod względem przyszłego jój ożywienia i życia.

Mówiąc o tern co się powiodło, należy wspo­
mnieć i to co nam niedopisało, a czem obecnie jest 
oświetlenie gazem. Jeszcze w połowie b. m. mia­
ła Warszawa wystąpić z gazem, rozszerzywszy 
promienie jego na wszystkie strony, dostarczając 
zaiazem światła do składów i magazynów tutej­
szych, zwłaszcza przy ulicach Senatorskiej, Mio­
dowej, Długiej i td. Tymczasem dotąd tylko szczę­
śliwsi, to jest bliżej Nowego Świata położeni mie­
szkańcy i kupcy, korzystają z tego, zaś inni błą­
dzić muszą w ciemnościach, lub poprzestawać na 
samym oleju. Nie powiemy jednak aby to pocho­
dziło z winy przedsiębiorstwa, tylko że podobno 
jak to wieść niesie skutkiem zbyt małej teo-o roku 
na Wiśle wody, wszelkie przyrządy zamówione za 
granicą do rozprzestrzenienia gazu, nienadeszły 
na czas zamówiony. Jest to w niejakiej części 
dość słuszne usprawiedliwienie, ale nie każdy z mie­
szkańców chce poprzestać na niem, i dla braku wo­
dy cierpią teraz brak światła.—

D rugą zato dogodnością dla miasta będzie ma­
jąca się urządzić poczta miejska. Podobno nawet 
jak  wieść niesie przyjdzie do skutku, a tym spo­
sobem za pewną opłatą będzie można rozsyłać ko- 
respondeneye po całem mieście.

Co do przesilenia finansowego, to ciągle trwa je ­
szcze. Wszyscy z tego powodu, a szczególniej ku- 
Pcy uskarżaj®- się powszechnie na stagnacyę w han- j

dlu, pomimo nawet zbliżania się świąt Bożeno N a­
rodzenia, zwykle obudzających ruch p0 składach 
i magazynach wszelkiego rodzaju. Wszystko bo­
wiem się kurczy, począwszy od stanu bankierskie­
go aż do obywatelskiego, jedne tylko krinoliny 
meprzestają się szerzyć; bo chociaż’brak powsze- 
chny jest złota, nie zbraknie jednakże na żelazie 
dla kucia obręczy pod owe arlekińskie stroje. Ale 
być może iż taka przymówka obrazi nie jedną 
z piękności, a niechcielibyśmy w tój ogólnej chwili 
braterskiego pojednania przy nadchodząCym 0pJat- 
ku gniewać je  na siebie. Puśćmy tedy w niepa­
mięć jak  wiele innych rzeczy i te drobne słabostki 
i zwróćmy się ku jakiej ważniejszej kwestyi jaką 
jest np. machina do rachunku pana Idzikowskiego. 
Wynalazca jest z Warszawy, jest czł0nkiern Rady 
głównej  ̂budowniczej Królestwa Polskiego i kilku 
akademij sztuk pięknych.

Niektóre pisma tutejsze, wspominając 0 te: ma_ 
szynie, dziwią się jakim sposobem wiad0m0ść o tern 
pierwej przeszła przez prasę francuską niż Jgk 
i dla czego w żadnej gazecie krajowój nje b yj0 0 
tem wzmianki tylko w Moniieur Indu,sfriel w -irtv 
kule p. D'Aubreville •). N .  to je,, 0d p t
wiedz. Ponieważ p. Idzikowski z ro b ią  *
szynę, meokazał jój nikomu w kraju, aJe udawszy 
się za granicę, tam ją  jak  to widać zaprodukował. 
Co zas do nowości wynalazku, teg0 potwierdzać 
memozemy, gdyż podobnego rodzaj u maSzyny już 
przed laty u nas znane, a nawet produkowane na

*) Korespondenci nasi z Paryża donosili pierwsi ; . , .
maszynie p. Idzikowskiego. P. R. C.

wystawie londyńskiej, jak  np. Sztafla, Słonimskie­
go etc. W idać więc, że to będzie tylko jakieś ule­
pszenie , a raczej uproszczenie w konstrukcyi, o- 
czem wszakże sądzić niemożem nie mając maszyn­
ki pod ręką dla porównania jój z dawniejszemu —- 

Na zimę ciągle jeszcze dotąd czekamy i ciągle 
na próżno; nikogo to wszakże nie gniewa i poprze- 
stanoby zupełnie na tem, gdyby tylko można mieć 
rękojmię iż podobny stan powietrza nie wywrze 
żadnego szkodliwego wpływu i na stan zdrowia. 
Niektórzy panujący obecnie księgosusz, który nad­
zwyczaj mocno rozwinął się w okolicach W arsza­
wy, przypisują tój wilgoci, może to tylko przypu­
szczenie, ale zawsze faktem jest niezaprzeczonym, 
źe znaczna ilość inwentarzy z powodu księgosuszu 
wypadła.—

, Co do nas w Warszawie katarujemy wszyscy bez 
różnicy i bawiemy się jak  zwykle w adwencie 
w koncerta. Jak  dotąd więc mała to choroba, bo 
trochę kataru i trochę muzyki, to jeszcze przecież 
nie wycieńczy tyle na zdrowiu ile broń Boże inne 
przypadłości.—

Wielki wół Mo]i już się Warszawianom ukazał, 
a w doniesieniu o jego wystąpieniu, dodano że zje­
dnawszy sobie wzięcie w Londynie i w Paryżu (sic) 
przybył do Warszawy. I  jego zatem przybycie 
poprzedziła fjawa , bawi się więc w wystąpienia, 
chociaż współbracia jego padają księgosuszu o- 
fiarą. q



h i Jir,r ^  wzruszeń i namiętności. Ju ż  też i 
Cr -1. ' 1° P° Z" a! a się uu sztukach polemicznych. 
Możną ja  powiadam obudzić strzałem pistoleto­
wym i sprowadzić do okna ciekawych, ale jak  
się c o wiedzą, kto strzelił i przekonają, jak i to atak, 
to zamkną okna i spać I f  położą.

. a m i ?dzy Univerem a p. M ontalembertem 
przez jakiś czas zawieszona, ma się wznowić żwa­
wa z powodu artykułu o wyborach w Belgii. P  
Mon talem bert je s t spodziewany w tych dniach 
w Paryżu. B iskup wersalski M ngr. G ros życia 
dokonał. B ył 0n spowiednikiem żony Ludw ika 
F ilipa , królowej Amelii.

F lotylla rosyjska złożona z trzech korwet W n.  
jew °d a“, „Bojarin“, „G renw itz“ i „ No with oraz 
z czterech statków przewozowych parowych 
zbrojone razem w 48 arm at i 560 ludzi ekw ini*,,' 
wyp!ynęla z C herbourga pod kom endą p. Kuź* 
mczow udając się do Azyi wschodniójk Flotylla 
stała w porcie cherbourskim od 5go listopada 
S tan giełdy paryzkiój dużo się polepszył, już od 
kilku dni trwa podwyżka na wszystkich warto 
sciach. Akcye towarzystwa kredytu nieruchomego 
j o d u j ą  stosunkowo wszystkim, j uż doszły do 
600 fr. Bank ma zmzyc dzisiaj stopę eskonty na 
6 /o jednostajnie na wszystkie termina. Komnanie 
drog  żelaznych już  się ułożyły z bankiem wzglę­
dem udziału jak i ta  wielka finansowa instytucya 
brać ma w wypuszczeniu obhgacyj kolei żelaznych.

Obhgacye są to pozyczki robione przez kom­
panie celem dopełnienia potrzebnych robót Sy- 
stem at pożyczek przez obligacye zwiększa korzy­
ści akcyonaryuszow. A le kompanie spiesząc się 
wypuszczać swoje obhgacye, rob ią  sobie i targo­
wi publicznemu szkodę. J ak „w ślec o dostaniu 
kapitałów po zniżonej cenie p rocen tu , skoro przez 
nabycie obhgacyj d rog  żelaznych, kapitaliści mogą 
ciągnąc 6 / 0 i 6 % procentu i nadto mieć w da­
nym czasie przyrost kap ita łu? Kombinacya obe­
cna zaradza złemu. B ank podejmuje się wypuścić 
w obieg obhgacye wszystkich kompanij w czasie
W  1Ć lK lfil  I17H Q  rrn n i 4 ------------  , .. _ i_ 1.71-v I rA W V O O l

?owego zniesienia. Gaz. Krzyżowa mniema nawet 
/e. P° upływie trzechmiesięcznym prawo o lichwie 
odzyska napowrót moc swoją. Wszelako inne zda­
nia utrzym ują, ze przedłużenie tego terminu trzech- 
unesięcznego nastąpi, aby ułatwić' rządowi zebranie 
spostrzeżeń nad skutkami zawieszenia lichwy i za- 
siągnięcie zdan po wpływie spodziewanym dzisiej 
szego przesilenia handlowego.

Rząd saski oświadczył, że gdy izby obecnie obra­
dujące nie mają dosyć czasu do zajęcia się rozbio­
rem budżetu na rok 1858, przeto podatki na ten 
rok będą pobierane na zasadach roku bieżącego,

ft o s v a.
Znane już są czyteln ikom  naszvm  szrzesó B  na­

padu i ^ a  jen era ł-gu b ern atoraM in gre lii” Imme
rycy, księcia G agan na przez jed n ego  z książąt im

.. ^uugaoye wszystkich kompanij w czasie
w jakim  uzna za stosowny; straty lub korzyści 
rozrzuci na wszystkie kom panie, co jest wielką 
korzyścią dla mniejszych kom panij, a tćm czasem 
daje 50 milionów jako  forszus kompaniom. O bliga­
cye dróg  żelaznych są najpewniejszą lokacyą hi­
poteczną.

K r a b ó w  23 grudnia. Prezydyum sądu wyż 
szego w K rakow ie, zamianowało ofięyałami są 
dów obwodowych akcesistów Franciszka Hofmanna 
w Tarnowie przy sądzie tarnowskim i Augusta Sro 
czyńskiego w Nowym Sączu, przy sądzie w Rze 
szowie. _______

W ie d e ń  22go grudnia. JCKAp. Mosd nakaza1 
radzcę nadwornego przy tulejszój izbie sądowej ka 
walera Leopolda Pellera, przy oznajmieniu m unaj 
wy/.szego zadowolenia z jego długoletniej i wiernći 
służby, przemesc w poczet nadetatowych urzędników'.

N. r a n  raczył zamianować Jerzego M artyrta do­
tychczasowego wicekonsula w Tulczy (na Ukrainie), 
rzeczywistym wicekonsulem tamże.

0.-D■ I osł pyta w artykule swoim wstępnym, 
dla czego procesa kryminalne francuskie znajdują 
taki rozgłos w całćj Europie, kiedy nieraz drażli­
wsze i więcej godne ciekawości sprawy wytoczono 
przed sądami w Austryi, nikną niepostrzeżenie nie- 
tylko dla zagranicy ale i dla kraju. Dziennik ten 
bierze pochop z procesu familii Jeufosse do zadania 
sobie tego pytania, a odpowiedź na nie znajduje 
worganizacyi sądów przysięgłych. Pod tą lekką na po­
zór powłoką sprawozdań z procesu, o którym mowa, 
dziennik ten traktuje ważną kwestyę sądownictwa, 
lecz nieśmiało zdanie swoje wypowiada i chwaląc 
system nieograniczonej jawności sądowej, lęka się 
pomniejszyć znaczenie i wartość sędziowskiego u- 
rzędu.

— J. G. W , Arcyks. Albrecht joneralny guber­
nator W ęgier przybył wczoraj z Pesztu.

Oester. Ztg. mówiąc o pożyczce loteryjnej na ko­
leje żelazne, dodaje, że mniejszą liczbę losów o- 
trzymają posiadacze promes rozmaitych przedsię­
biorstw kolei żelaznych, a znaczniejsza część zo­
stanie w  ręce banku kredytu ruchom ego, który 
ztąd będzie mógł znaczne ciągnąć korzyści (przez 
grę a la kausse?). Zaciągnięcie tą drogą pożyczki 
dozwoli zmniejszyć liczbę prom es, a bank kredy­
towy będzie mógł zmniejszyć lokacyę kapitałów 
swoich w tych papierach. Reszta jaką zatrzyma u 
siebie dojdzie zapewne do wyższej z czasem war­
tości. Zapewne ten sposób zaciągania pożyczek bę­
dzie zastósowany i do późniejszych przesiębiorstw 
kolei.

N i e m c y ,

Zeit urzędowy organ pruski zamieścił był kilka 
obszernych artykułów o monopolu tytuniowym. 
Artykułami temi starał się dziennik ten przekonać, 
że rząd niemyśli popierać tych zdań, które się o- 
statniemi laty odzywały zalecając zaprowadzenie 
monopolu skarbowego na tytoń naprzód w Prusiech, 
a następnie w  Związku niemieckim. Za monopolem 
tym przemawiano z dwóch względów, yaz jako za 
źródłem dochodów skarbowych, powtóre jako za 
środkiem zbliżenia się związku celnego do systemu 
celnego austryackiego.

Co się tyczy zniesienia praw a o lichwie zawie­
szonego na trzy m iesiące, to co korespondent nasz 
berliński opisał wczoraj, znajdujemy również we 
Frankfurckim Journalu, to jest iż niemożna spodzie­
wać się, aby rząd na przyszłej sesyi sejmowej 
w styczniu się rozpoczynającej, chciał wnieść pro­
jekt do praw a znoszącego lichwę; rząd bowiem 
r-hce się poprzednio przekonać o skutkach tymcza-

• fsimv niw nf '  , cs u u «ueszKaiiana. vvspo-
m namiestniku k rof kazach dziennych wydanych 
przez namiestnika kaukaskiego ks. Borvatvriskiego,

L kT l S n ? w i ° dHdąie POd Ŝ d ks. Dadeszkalla- 
Roźkazy tc oełos!nńn j  wyrok s«du wojennego.

Jeden z w łirfrc/ 'c z,enn'ku kawkas brzmią;
książę Konstanty D a d e sz k a S '’ I * " ? * ?  
ran jenerał-gubernatorowi f c -  i • " I6 C'e?k,Cb
rucznikowi księciu Gaaari tai.sk>emu, jenerał-po-
tćj okoliczności r a d c y C o r ° WI,1ZiiT w " 'eprZ) 
praporszczyka Ardiszwih 6g°  1 tłomacza
dzie praw a k rym inaln ll’ ,any zostaJe na zasa‘

henny, zostający nrzv ■ 8ł° ,p oweg0 P°d sąd wo
[ma on być aresztow ani u | a,S J ’ przyczem
ciągu 24 godzin. a S? ukonczony w prze-

nego mi kornus?^ n °  w 'adom °ści wojsk powierzo- 
listop.) 1857 r .“ ’ ” w Tyflisie 23go paźdz. (5go

dyi ^książę2 n ^ t wI.SwMMkl‘ch ’ rotl» 'strz  gwar- 
śledztwa woiennn a ’ na skutek dokonanego 
zabójstwa jenerał * n ° We8° ’ u?nany został winnym: 
Porucznika księcia r  na a ajskieg0’ Jenerai' 
nim urzędnika dn .  gan? ? ’ °lraz zostającego przy 
honorowego Illian szczeg0,nych P°™czeri, radzcv 
dzież w zadaniu In  ' p,raP.om czyka Ardiszwili, tu- 
Klirowowi w  i nny kucharz°w i księcia Gagarina, 
dnego U iw i, n  1 , leg0 konfirmowałem: podsą-
rozstrzelanio ^ adeszka,iana ukarać śmiercią przez 
mieście to , egzekucya °dbyć się ma w
wideł ’ z zachowaniem przepisanych pra-

Podając o tem do wiadomości wojsk powierzo­
nego mi korpusu, polecam odczytać rozkaz niniej- 
szy ro to m , bateryom, szw adronom , secinom koza- 

! kow i innym komendom oddzielnym*
Dan w Tyflisie 31 paźdz. (12 listop.) 1857r. Głó­

wnodowodzący jenerał-adjutant ks, Baryalyński.“ 
Dalej Kawkas podaje list z Kutaisu opisujący po­

grzeb zabitego jenerał-gubernatora  ks. Gagarina 
z ktorego zamieszczamy następujący wyjątek; „Dnia 
-8g° pazdz. (9go hstop.) odbył się w K utaisie  smu­
tny obrzęd pogrzebu jenerał-gubernatora kutaiskie 
go księcia Aleksandra syna Jana Gagarina N e sa 
mi tylko mieszkańcy miasta odprowadzali zwłoki 
powszechnie kochanego zwierzchnika na mieisce 
wiecznego spoczynku. Przybyli tu z najodleglejszych 
"  i Mingrelii książęta, szlachta
L s S ,  W,SZyStk,ch s,tan ó w ’ d,a uddanići zmarłemu 
księciu ostatniej posługi. 20go paźdz. książę Gaga-

razony został 3-krotnie sztyletem zbójcy w swym
rąbniecie, gdzie pracował nad papierami urzędowe-

me’c z a ro S i, °  -  ■ poł,ld,lia’ P° strasznych
mne hvłv Przeni?sł d« wieczności. Nadare- 
S a s  52 US,.łoWan,,a szluki lekarskiej. Przez cały
jeneraTauho™  \  kt,ore trwały dnia, dom
cy tłumem hnd S 0t0CZ° ny był We dnie ‘ m ludzi rozmaitych stanów.

T u r c y a .
(pafrz S  ‘UrHCkiega mmistra spraw zagranicznych
dyplomatycznvch13 g° b' m )Jwydan^' do ajentów 
jąc p rzec iw k / ^g iam cą , w którćj tenże protestu- 
rozwiązania Ppjtąnowiemom Dywanów żąda ich
tegoż s ZnajdUJf my..W ' Wied- następujący R g0 ministra dopisek ;

stQpimyU,3oe r-Sie Sam0 P rn Z sie> żeniepierwćj pr y- 
stósownie do ZW' f an • » az prace swe
wykończa cl  p o s t a n IO W '-e n  ,traktatu  z 30go marca 
konfereneya zKdZI Jf ,i ° ‘?; aby Ustały> gdy sif
żonemi nrfo ?rze .nar?dzania się nad wyra- 
dozwoloSo tr  n ' a zy?zcniami. łJ- niechcemy żeby im 
czące nunkt ac aZ ° rganizacyi P°l|tycznćj doty- 
nich ukońi rozstrzygnięte zostaną, aby potem od 
aby razem zenia Prac 1 ządac. Słowem chcemy, 
Drzez kom! Z złożeniem ostatecznego sprawozdania 
s z i  w snom y? europejską, Dywany, jak tego zre- 
łv hadi ni°ny traktat wymaga, istnieć przesta-
-h s taw aćP°KrUf Zone S0l?ieJ Zadanie, u w ią ż ą ,  bądź 

®ędą przy żądaniu czekania na skutek 
pierwszej części swych prac, aby późnićj do dy- 
skusyi na drugą przystąpić. J y i

(podp.) Ali.

A m e r y K a
Korespondent 2 Nowego Yorkn do Daily News, 

pisze pod d. i grudnia; W  poniedziałek 7go (patrz 
depeszę w przeglądzie) zbierze się 35ty kongres Sta­
nów zjednoczonych w Washingtonie. Prezydent bę­
dzie miał nominalna większość 23 głosów w  izbie 
reprezentantów, a 1 4  w senacie. Te większości da- 
n mU ’? tkW0Śd Przeprowadzenia wszystkiego co ze- 

chce, jeshby te stronnictwa jego nie rozdwajało. 
Wszelako dzień za dniem więcćj jest widoków, że 
bez sporów 1 rozdwojenia nie obejdzie się. Ukon­
stytuowanie izby nie dozna takiej przewłoki jak 
przed dwoma laty. W tedy stronnictwa tak sie ró­
wnoważyły, ze walka o krzesło prezesa, a tem »«*i

mem 1 zawieszenie obrad kongresu trwało 65 dni. 
te raz  zas demokraci mogą wybrać swoich urzędni- 
kow zaraz w pierwszem balotowaniu, i zapewne 
najpozmćj mesaz przyjdzie o 3ej w  poniedziałek do 
obu izb.

Dokument ten mnićj więcćj przewidywany jest, 
a w sferach niektórych już znany. Dziś pójdzie on 
Pod obrady gabinetu, ju tro  do d ruku , a po jutrze 

paczkach opieczętowanych rozesłany będzie na 
2ystkie główne miasta unii. abv skoro tvlkn

'77 ■ - r * ™ i  O^UZie Iia
E r l ’6 głownU ™iasta unii- aby skoro tylko te- 
ełv h da znac’ ze kon8res otwarty, paczki te mo- 
oełn«JC rozPieczętowane i rnessaż przez gazety 0- 
oslatniV*7’ "  szyl tkie nasze zagajenia prezydentów 
Teeorn 011 Czasy by y ,ardzo obszerne i rozwlekłe 
szv K \CZlly z konieczności wypadnie jeszcze dłuż- 
biazgow6Stya hnansowa rozbieraną tam będzie dro- 
obfitości°’ 3 zapewne Jasno i zręcznie. Nie braknie 
handel, t a r v f dm,IOtU i obieg Pieniezny- przemysł, 
cały n o t ć m  . - ne’ yzys rozciągająca się na św iat 
jęcie kraju P«wstanie Mormonów; przy-
sas snrawn ,n a do unn’ rozprzężenie w Kan- 
przedmioty ~ .w szy stk ie  te
przeto jego dłSg0Ś'" eSsaz dotkn^& >,ezadzlvv'i nas

ityLk f p r e z y d e n U B ^ r  ° bawy pod wzgIędern po
snp łn iK  sip Cuchanana w sprawie Kansas, me

souri i ponowił z S  - k{“7 . oballł 
Stanów  Zjednoczonych’ ze .kazda ,nof a P0?iadłosc

? « £  r * s 7 r!ejcidialpraK>-
oświadczył, co myśli. w Ł T o ł  w S d c T c a '  
g m  talentem swoim i obronie W ab

Vo(k7 l’wU,»óc!-7 k ’) L ll0r '-, ll'ln<lent '  Sowejo- 
silneni jesl w Amełyce, f t t

f r z ? ™  ¥  di  t  ko,‘B,:esie- W”11"  ' W  r ,  •ką poprze, bo Buchanan jest jeżeli nie iawnie to 
skrycie zwolennikiem tej polityk,- Historva bilu Ne 
brasta rozbieraj, już była z ,n
dla lego me będziemy jej tu powtarzać z l is tu  no 
wyższego; chcieliśmy tylko wykazać tu charakter 
swiezo otwartego kongresu.

Kronika miejscowa i zairiarliczna.
Kraków ^3go grudnia. W  Dawnym Resursie Krakowskim 

111 m  £osPoaarzam’ rok 1858, pp. Kirchmajer Win- 
hr w L ł  JÓ7'Cf; hr- My cielski Feliks; Stobnicki Feliks;

• o ,z,( , en ryk; W olf Wincenty i D r ZyblikiewiczMikola].
astepoamigospodarsdwpp.h r.Morsztyn Tadeusz; RatomskiZeli-

ryn , Straszewski Ludwik. Tak jak  w roku zeszłym postano- 
o wielu członków obchodzić i teraz koniec starego roku a 

początek nowego wspólnie wieczerzą skłdkową.

-  AV Wenecyi przyjdzie niebawem przed kratki sądowe cie- 
awy proces. Pewna pani z prowincyi weroneńskiej dała była 
ziecko swoje na wychowanie na wie4, jak  to zwyczajem jest 

w id z i  , mieS, 'łCe PO ° ddani“ dziecka chciała jo

f  kAnUfiDia docbodz4c e i tudzież przywieziono 
sźył sfe TT w gotowce. Buch giełdowy powięk- 
6<rn h t ,  £ °ngrCS w M ashmgfome otw arty został
l  rezesem Izby reprezentantów  wybrany
z paity i dem okratycznćj Orr. P rezyden t w zaga­
jeniu swojem okazał pojednawcze swe zachowanie 
się względem państw  zagranicznych; natom iast zas 
potępia .flibustyerow (W ałker). P rezydent zaleca 
zniesienie traktatu C layton-Bulw era (tyczy się A - 
mcryki środkowej 1 opieki nad nią) 'za  wzajem- 
nem zezwoleniem, tudzież zawarcie nowej umowy 
gdyż pierwotna zaw arta m iędzy Ameryka i A n­
glią wielorako była tłumaczoną. A nglia -  mówi 
p. Buchanan -  poczyniła nowe propozycye, na 
które prezydent me dał jeszcze odpowiedzi. (W ia­
dom o, że trak tat Dallas - C larendona, maiaev z a ­
stąpić trak tat Clayton B ulw era, nie został jeszcze 
od zawarcia swego w r. 1856 ratyfikow any i trak ­
tują dotąd nad zmianami jego). D o M adrytu  wy­
siano nowego posła dla załatwienia sporu  z H i­
szpanią. D alćj mówi mesaż przeciw rewizyi taryfy 
celnej, nagania surowo system bankowy w A m e-

H a m b u r g  21 grudnia wieczór. Komisya wy­
znaczona do rozdziału pożyczki 10-milionowćj m ię- 

zy pierw sze domy kupieckie, zakońcżyła czyn­
ności swoje.

H a m b u r g  21 grudnia. Dzisiejsza Bórsen-Halle 
zaw iera d ługi artykuł przeciw- depeszy pruskiej 
,a.r \  M anteuffla w przedmiocie pożyczki ham bur- 

skiej. D ziennik ten oddaje wielkie podziękowania 
rządowi austryacldem u za pomoc udzieloną temu 
miastu 1 pokazuje, ja k  krokiem tym A ustrya wpływ  
wielki zjednała sobie na północy.

M dniu 22 wyszedł w Staatsanzeigerze pruskim  
dekret zwołujący obie Izby  sejuiu pruskiego na 
dzień 12 stycznia. D okum ent ten podpisany przez

S i V S s s . z pulecm“ kt41a ^  "»si
. W ydział związkowy niemiecki nie wygotował 
jeszcze spraw ozdania swego w sprawie holsztyń- 
sko-lauenburskiej. W edług  Gaz. poczt, frankf. mó- 
wmno o tćm , że to sprawozdanie jeszcze przed 
samćm Bożem  Narodzeniem złożone będzie, a o-
w ltn liw n  ^ niem przivj'd4 zaraz po Nowym roku. 
dzie w n m u l rzeęz , bo spraw a ta  zapewne znaj-

»« w f r 2 C T uS r 7°” 028ł“ Wi“ ie’n™
- a ^ ! u ną Inlienia W korespondencyi z Petersbur- 
7 ’ . e bar. B runnow  zajmie posadę posła w L on­
dynie w miejsce hr. Chreptowicza.

Sprostowanie .

,1 , S CZ° ? y W liśde  P ffysk im  N. w pierwszćj prze- 
’ % . "'tersz od dołu , zamiast: rewolucyi lu- 

tuwej, czytaj: lipcowej. s 3
I W  artykule księcia W ład. Sanguszki onee-dai

—  -  E C L f S Ł  T h "  ”  w“ y u k “ h kun i- ^  
S lZ T iN tr z  > •*«* w * ------------------

. ,  w  o o a w ie  a b y  ie  I  nu -------

r ; Kurs papierńw 1 ^wieKu; ze zaś odtąd wizvtv matki   & I ®wiek... r,Q& a*, a •  WJ więcej te^° samego
ka 2  f  ‘ ł W'Zyty matki CZęŚd<?j si« Powtarrały, man,-

,T1,e Ś“ lała PrZyZUać Si« d0 o^ukaństw a, i mniemany poto­
mek zamożnej familii wzięty do miasta c h o w a ł y POt' l I Banknoty polskie za ](

Kraków 23 grudnia.

?zych urzędników w W enecyi; p r a w d z i w y ' I  ^  .
1 pracuje ciężko na kawałek chleba 1 I Napoleondory 20 fr. . .
łożu śmierci wobec urzędników t  M  Uuk^  holend- ......................... ....- , . . . 7  sądowych, iz się dopuściła za-1 „ a u s try a c k ie ...............................
Air , , ZieC1 1 SW°je zeznanie podyktowała pod przysięga I L!st7  rastairae galicyjskie z kuponami
W  skutku tego prawdziwy potomek imienia i majątku zamyśla I Z k“P°n.....................

Wyt°CZył t6mU’ ktdfy niewła- L i V L V ^ e  p ^ k T e 'z  ‘

W  d. 16 b. m. nanowo podjęto w Londynie robotę około ! Angsbmrg^ ^  23 grudnia (telegraf.)
spuszczenia olbrzymiego okrętu „Lewiatan“ na wodę; le c z  próba I Hamburg . . .........................................
tym razem zupełnie chybiła. Pomimo wzmocnienia machin, mi- J ł '0,1dyn . . , ....................................
mo wszelkich środków ostrożności i powolnego obracania koło-1 *“7 *  • • ■ .
wrotów, jedne łańcuchy pękały po drugich, najgrubsze belki I ^ f.ł®.ta  •
w trzaski się rozlatywały i kilka pomp hidraulicznych musiano 14% °/ 
odmienić, gdyż się rychło psuły. Wytężono siły machin aż do 4%  
ostateczności, a okręt z miejsca nie ruszył. W alec jeden od ko- 3°/» 
lowrotu, na który nawijano łańcuch, zgnieciony przez nie (bosy  z r. 1834 
stał jak  łupina orzecha. Przez cylinder żelazny nrnsv p ,  Z° I » » 1839
cznći 6 cali <rr„Wci ... a . ‘ ^  Bldrauli- ! .  .  1S54

złr.

żądają T łacą
444 442

10%
95 9%

94
J 1 0 % 109%
8 26 8 18
8 15 8 7
4 50 4 44
4 52 4 47 i

81% 80%
78 77%
83% 82%
96% ( 96%

106%
78%

niepozostało nic innego jak  zaniechać eah: J ^ g0Ści‘ Wtedy
pierwszćj chwili posunął się zaledwie n aa J 0ty‘ 0kret °d
go na wodę już dziś przeszło lo o o n  r a s? usz? en’e
życie kilku osób. Mówią, że szyny’a , k°SZtUje p,en,?dzy 1
pordzewiały i ruch utrudniają- P° k‘°ry " ?  S“Wa’
wodzenia zbyt małćj pochyło!’- ^ P 58"-* tekŹe . . . .  J Pocłlyłosci podstaiyy na którćj okręt leży 
mówią również, że dno io,,„ 1C'Stó 7  . 7 .  !  . , ,. . . uu JegO zagniotło Się nieco. Badz co bądr
zaczynają już wątpić \  ^  , I  n * ,  . ? , i_ \

Dukat holenderski..................
„ aastryacki . . . .  

Pdłimperyał rosyjski .
Rubel rosyjski . . . .  * *
Talar pruski . .
Pięciozłotówka polska

. " 6ftKlllOHO aW iiiwu. w  uijuii, ■ ptuoivi . . .

zaczynają ju wątpić, aby te siły j a k i c h  dotąd użyto, były d o -} Pjąciodotówka polska ’ ‘ '

prowadzić - wynalezieniem nowych machm, by ciężar roz- 1 p oiyczka narodowa i Lkupon..............................77
Wiele naraz punktów, a tym sposobem go zmniej-1 ~ " - = = = 7 ^  ^npon...............................|S3 15 82 30

SZy ' Pyniczasern spoczynek „Lewiatana“ potrwa teraz zapewne I Półimr,eryał ttW H
C 2 a s d ) u ż s z y - ł o b i i / 82 t r b 9W ;  • • • • - ■

78 33
77 10

P rzeg ląd  polityczny.

rubli I

j Listy zastawne IIIIkrasu ’ '. '. '. '. ’. rubli|i4
knpon

5 73

R W roclaw  22 grudnia.
anknoty austryackie. 

ł  olskie bilety bankowe

k. 872

Depe*ze telegraficzne. j-roiskie bilety bankowe . . . .
P a r y ż  22 g r u d n ia .  Cesarz zniósł zawieszenie I fv, ” u 7 7 . 7 ^ ™  ' ‘

d z ie n n ik a  Memorial de Lille. D o M arsylii przybv- J ńskie ^  J ,\ ,
w a  ciągle zboże i złoto. Oblig. "kolei krak.-szląsk. . .* °

L o n d y n  21go grudnia. Nadeszły właśnie na 
rowcem „Afryka*1 wiadomości z Nowego Jorku i

96%
85*/,
83%

97
82%
75%



CZA 8  z czwartku 2 4  grudnia 1 8 5 7 .

PrayjecliialS od 22 do 23 
HOTEL POLLEHA. Józef książę na Kezielrtu Pusyna, 

Przybysławski W ładysław  ze Lwowa. Chwahbóg Teofil 
« /górska. Koliści er Maerycy z Krzeszow.o. Neuman O.kar 
i  Mysłowic. Białobrzeski S ta n i s ła w  a awęcmy.

Wyjechali'. Zubrzycki Julian do, Rąbki, karop Edward do 
Ostrawy. Neumann Oskar do Mysłowic. Białobrzeski Stani-

81 HOTEL SA SK l' Maksymilian Szamait obyw. z Tarnowa 
Antoni Woźniakowski zBobrku. Giolamo Parovenzim aptekarz

1 WuiechaU- Piotr Czerny, Zdzisław Siemoński, Józef Maj- 
sel, Ludwik Bajer, Maryan Sendykowski, Walery M»zaraki 
wł. dóbr do Polski. Leon Wilski, Jan baron Borowski wlaso. 
dóbr do Galicyi.

bis 25 Januer 1858, bei£der Finanz Bezirks Diroktion in Kra­
kau einzubringen.

K. k. Finanz Landes Diroktion
Krakau am lfiten Dezember 1857.

POCIĄGI OSOBOWE NA KOLEI ŻELAZNEJ. 
Odchodzą z  Krakowa: 

do Dębicy: g. 13 m 15 w połud. — g. 9 m. 5 wieczorem. 
do Wieliczki: g. 6 m. 30 rano— g. 9 m 30 wieozorcm. 
do Wiednia: g. 6 m. 10 rano— g. 3 m. 35 po południu. 
do Wrocławia i Warszawy: g. 8 m. 30 rano.

Przychodzą do Krakowa: 
z  Dębicy: g. 5  m. 20 rano— g. 2 m. 35 po południu.
» Wieliczki: g. 10 m. 46 rano -  g. 6. m. 46 wieczorem.
8  Wiednia: g. 11 m. 35 p o ła d .-  g. 8 m. 15 wieczorem.
8 Wrocławia i Warszawy: g. 3 m. 55 po południu.

Z  Dębicy do Krakowa:
odchodzą: g. II  m. 15 przed połud.— g. 2 w nooy. 
przychodzą: g . 3 m. 37 po połud.— g . 12 m. 25 w nocy.

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
22 grudnia. Wczoraj bardzo wielkie ilości zbo­

ża zwiez ono na granic? Królestwa Polskiego. Ceny jednak 
bvłv bardzo przyc śnione i handel szedł oporem} a lo co 
sprzedano, sprzedawano bardzo tanio, a przy tern wiele zwie­
zionego zboża lob w próbkach wystawionego na sprzedaż, 
nie znalazło pokupu. Na późniejsze dostawy prawie żadnych me 
robiono umów, jakkolwiek niezmiernie niskie oeny były żą­
dane, bo na trzy ziarna 21, 11 i 10 złp. Rzeczywiście sprze­
dawano pszenicę po 18, 20. 21 i 22 złp. a najpiękniejszy 
wyborowi} w małych jednak ilościach, wyjątkowo jeszcze 
płacono 23 do 24 złp-.Na większe partye. ceny byłyby zna­
cznie niżej wypadły. Zyto po 11%, 12, 13%, a najpiękniej­
sze w małych partyach 13 do 13% złp. Jęezmień 8 , 9, 10 
złn b!f*łv piękny jęczmień zaledwie 12, 1 2 /, zip. Groch 
n lL d n f  no 12 13, piękny biały, którego wielkie partye wy- 
stawliono na sprzedaż 14 d̂o 1 5 % .  wszelako oba te gatunki 
prawie nietknięte. W ogóle handel zbożowy całkiem ustał i 
brak gotówki wielką tu już w tym handlu odgrywa rolę. 
Prócz tego wielkie szkody dla producentów Królestwa Pol­
skiego spływaja z powodu upadku wartości papierów tame- 
ezó/ch. cofnie mało wpływa na upadek handlu tutejszego 
mineta. Ograniczona sprzedaż zboża do najmniejszych partyj, 
nie dozwala z Krakowa wyprowadzić papierów polskich i 
kurs ich skutkiem tego bardzo niski. Na targu krakowskim 
dzisiaj było trnohą wprawdzie kupców tak dla miejscowej 
kensumoyi jako i w pobliskie okolico, wszelako handel szedł 
słabo, a od godziny do godziny oeny niidj schodziły. Psze­
nicy wiele kupiono do młyna parowego na Podgórzu ŵ  ziar­
nie pięknem średniem i pięknem po 6 , 6 / „  6 /„  6 , s łr. N 
targu płacono pszenicę po tych samych cenach. Zyto po 3 ,4, 
3* ., a 1/, złr. najpiękniejsze ziarno bardzo rano płaoono je­
szcze po 37 ., 3’/, zlr. looz późnić} już tyle nie dawano. Ję- 
nemień trudny do sprzedania i małe partye zaledwie płaconoI  oi a !/ * lr najpiękniejszy, biały, eepam. młóoeny od
f ° .  ? ’ 3  ({L 3 », złr. W ogóle mimo ty ch  mskioh cen wn-le
zboża*1 zostaVo n iesprzedanego  i w końcu ceny b y ły  tylko no­
minalne. Groch w Krakowie zupełnie be* pokupu

CENY ZBOZA
m, Taryowicy publicznej p ą k o w i e  w ,rzęch yatunkach 

praktykowane.

Wyszczególnienie 
produktów

Metz pszenicy zimo.) 
n galicyjskidj
n by4* * •, •„ Jęozmiema 
e owsa . .
.  grochu. .
.  i««M  • •„ ta ta rk i. .

prosa .
.  rzepaku zim..

letn.
funt”mięsa wołowego 

s drobnego 
” Polędw. woł.

Metz ziemniaków _
CeL siana wagi wied.|—

„ potrawu „
„ słomy 

Spirytusu garniec 
■ opłaty na 90 Tr.

Okowity . na80 „
Szumówki garn. . •
Masła czystego garn|
Jaj kurzych kopa .
Drożdży wan'enka 

z piwa marcowego 
detto „ dubeltów.
Kaszy jęozra. \ me 

Częstochow. n 
pszonnćj 
perło wćj , 
tatarczanój „

B przetar.B
Penoaku »
Maki z pod kropek „

'  Z Magistratu m.

C1352) Konkurskundmachung.
[N. 31,393] Zu besetzen ist, bei der Heohnungskan* ^  

die direkten Steuern der k. k. Finanz Landes Dire*'VII[ Diaten- 
kau die Ober Reohnungs Rewidentenstelle m der 
klasse mit dem Gehalte jahrliohor 1,200 fi. 0  gnohe unter 

Bewerber haben ihre gehóng ćokument.rten Ge 
Naohweisung der allgemeinen Erfordermss , faohe danE 
Kenntnisse, insbesondero im Katastral und S der T0nvom_
im Rechnungswosen, d e r  Fertigkeit im Konzep 
mencn Kenntniss der Landcsspraoho oder e nęr w Qra
wandten Spraohe, und enter Angabo ob u" d waltun.  bietes
de sie mit Fmanzbeamten Jes KrajMuM etB_
verwandt oder verschwagert sind. im vve* cinzobrins-en 
ten Behórde bis Ende Jitener 1858 hierortseinzubringen. 

Krakau nm 19ten Dezember •

I  n  s  e  r  »   ̂ y»
M o w ę  w y d a n i e

POEZYJ
WIICEIT160 POLA

Skład główny
drobiazgowa i hurtowa wszelkich artykułów

liiiograli « U  SII
znajduje ®d ,5«° grudnia w Blorze

A R O  L A  W 0 1 A N
™ i...  ... ni;.,, SJ-r.pwskiei nod N. 337w głównym Rynku przy rogu ulicy Szewskiej p°d N. przyjmują tam że

w  cz te re ch  tom ach
w Wiedniu u Zamorskiego 1857 r. wyszłe, nak*ade“  j j g

straovi Czasu" za cenę 10 złr. z przesyłkę pocztową 
miejsce zażądan ia .- g ż e n i a  sig wraz z kw? ^  A\
wyż wymiecioną uprasza się czymó listami frankówanera 
tejże Administracyi, która za przesyłkę ręczy.
(735-25) A d m i n i s t r a c j a  C z a s u .

robót litograficznych każdego rodzaju.
(1233-3-6)

W  L i t o g r a f i i  C z a s u  wyszły

S p r z e d a ż

Ę G L
W ysoką ach w a ła  M inisterstwa Skarbu 

j jo i'A Q  łiio rJaiic.vi wschodniej 2

dnia 8 g o  sierpnia 1 8 5 7  r.

u d u d i i

CHROMOUTOGRftFOWANE
z wizerunkami świętych} w kilkunasto koloraoh

na rok

jeden egzemplarz kosztuje 1 z ł r ,  3 0  k r .  m o n . k o n . 
jak równie drukowano ścienne z drukarni „Czasu po 15 

są do nabycia w biórze

u
u
*
u

III. GatunkuII. GatunkuGatunku

Krakowa 22 grudnia 1857

pr*y olicy Szewskie} pod ltc*l>ą UU. U l. £1250-

(1251) Konkurskuiidmachung.

znana pod imieniem

p ły n  * m te n n y
do fa rb o w a n ia  w ło s ó w , w ą -  
só w  i  fa w o ry tó w  w  różnych  

o d c ien ia ch ,
w jednej chwili i bez pomocy obcej osoby.
Środek ten przewyższa wszystkie inne wynalazki w tój 

I mierze poczynione, farbuje bowiem siwe lub rude włosy do- 
wolnie na kolor ) a a n y ,  s z a t y n o w y ,  c i e m n y  i  e z a i  -  
n r .  Woda Bergera nie drażni bynajmniej skóry, ani osłabia 
włosów, ale owszem dłuższe jej u ż y c i e  sprawua gęsty porost 
włosów według świadectwa najsłynniejszych chemikew pa­
ryskich i londyńskich, którzy temu płynowi Hnom yśln.e 

I z pochwałą przyznali tę odznaczającą zalete. Główny skład 
na cała Austryą i Polskę utrzymuje K a r o l  H e r r m a n n  
w Kralowie Cena Igo pudełka ze 2 szczoteczkami złr. 4. 
Opisy sposobu używaniapo francusku, po niemiecku i po polski

I i0A  raz tylko tą wodą ufarbowane. niepu
bzcĘ  nigdy więcój koloru im nadanego. Zamawiający raczą 

I oznaczyć kolor farbowania włosów. ^

Saponinę Vegetale Dulcinee
m y d e łk o  rośliim o-lefearsk ie

wynalazku sławnego chemika B ergera  w Paryżu.
, Ze wszystkich dotąd znanych mydeł toaletowych najdosko- 
I nalszy środek do zachowania piękności płci, wywierając zba- 

20  wienny na skórę wpływ — służy do golenia — zaleca się
— jako najlepsze do kąpieli. Niezbędne jest to mydełko podcza-
— | farbowania włosów, oczyszczająo jo z brudu i innych tłu ­

stych części, uwalnia głowę od przykrój łui 
skład na Austryą i p„iBtę  'utrzymuje K arc 
w Krakowie. — Cena i  sztuki 35 kr. L e o n  B e l le r a y .

17 Rue Croix-des-Petits-Champs w Paryżu, 
Nabyó można tejże wody i mydełka 

we Lwowie u Bon. 8 t er^

w S E " .  " * « .  s "hrS , v . ; ; . 8 M * w i.- -

rżanym  stanie i z a p o b ie g a n ia  nI®hn« ^e» iu , jest najlepszym
,  !  n n i l  U l  i  “  -------

L icz
3 1 1 4 2 / 6 9 3  dla G a i i ć y T ' wscliodmej zatwierdzona Ajentem c k kopalni 

w ęgla kamiennego w Jaworznie ma zaszczyt oswiadczyc, i e

Sprzedaż węgla dla krakowa
jak równie z ,.rzesy łk ą  do w szystkich stacyj na kolei az do Dębicy otwo- 

rzy ła  i tak w większej jako i mniejszej ilości sprzedaje
Cena w ęgla  ustanowiona jest przez c. k. u r z ą d  górniczy dla 
K r a k o w a  krajcarów 18 mk. za cetnar wagi wiedeńskiej.

N a  żądanie sp rzedaje  się także

M A  S I Ą G I
fiiriKcr snrzedaży znajduje sie w hlishości Kolei żelaznój, miejsce miejskim składzie węgla.

Ajenlura
kopalni w ęgla  w Jaworzniu.

(1246-2-6)
k.

(geinet SBobtyeboren ^errn^eb. D octor  
Franz v. WSZELACZYNSil in Lisko.

Durch .S e c h s *  voile Monate naoh ó ^  Ebtbindęng litt 
unsero Tochter an einer unglaubl.ehon den Tag h.ndnrch 
„Sechs" auch mehr Quart betragenden ei‘tngen inilohauslflusse. 
Diese nngewóhnliche aller Rettungsmuhe rotsendo M do^nkr 
ist einzig und allein nur duroh Ihre Kunst mit dem glucklieh- 
sten Erfolęe und vollkommener Heilung B®|lron, worden. Vom 
innigsten Danke durchdrungen konnen WirJieBes von Ihnen 
grossartig Geleisteto nieht mit Stillschweigen ubergehen. 

Dobromil don fiten Dezember
J c f i t s  und ^ bbv S ta m fie itn  

Toni Braver Gutspachter Sohn ans Terło.(1237-3)

W i e l m o ź n e i n o

„ J l i l l l t l i i i i i i
D o k to ro w i m ed ycyn y  w L isk u .

n„ „ratowania i wyleczenia sieroty mej * zqpełnego ocie­
mnienia używałem długi czas w s z e l k i c h  możliwych środków, 
lecz na’próżno. Pańskiej s z t u c e  jednak i^mzmordowanój gor-

mf. 1  - - -  f ’w i / ^ n U  jlj Pw n publicznie dzięk? składam.
W . lio p e s ty n sk i,

obywatel dóbr ziemskich z Grabownioy.

l^REPERTOirW!
zleceń, agencyi Ludwika Sroczyńskiego w Nowym 

Sączu dnia l7go grudnia 1857.
Dobra w ziemi Sądeckiój, w równiach jako też w górnyoh 

okolicach, niemniój kilka małych wiosek na 3, 4, 5, 6 , 7 aż 
do 20 tysięcy są do nabyci*.— Dzierżawa blisko Jas ła  na 9 
lat. 250 morg. gruntu dobrego, 50 mor. łąk  obejmująca.

Dzierżawa 30-letnia ryozałtowo do zapłaoenia— 25 morg. 
grnntn dobrego z budynkami z dodatkiem 15 mor. lasu cał­
kowitego wyrębu blisko 1,000  sągów drzewa miękiego milę 
od Sącza bardzo korzystnie do nabycia.— Kapitały z poprze­
dniego wezwania ze 160)00 złr. są jeszcze do wypożyczenia 
stósownie do warunków ogłoszonyoh, zapisy tylko do osta­
tniego t. m. przyjmują się.— Rządzoa do dóbr 1,WM) morgów 
gruntu lój klasy za stósowną kauoyą, za ngodą na prooonta 
od dochodów lub rocznój stałój pensyi, w Rzeszowskie od 1 
maja jako też ekonom pracowity obeznany z gospodarstwem 
śr»dniego wieku i dobrej kondnity, kawaler lub żonaty, tam­
że znajdą miejsce. Zgłoszenia przyjmują się franko.

* (1236-2-3)

wiązanym

(1236-3)

(1 -3 )

r.adnvm stanie i zapobiega*"" n. “ > JeBŁ myiopesj™ 
środkiem POMADA sławnego ®r\  J*hyt[ en- C *n , \ V  "‘^  
porcelanowego wraz z opisem * l £ *  ‘»kowój także mo­
żna w zwyż wzmiankowanych

i£ sUbile Ko^rollorstelle bei dem Nebenz^j tt,1 (Haupt- 
a m to lv T  Klasse, zu Węgrzce, m der X D ,ateBk la s s e ,  mit 
C  Gehalte j&hriioh 600 I® dem Genusse e.ner Nat„ralwoh 
nung, Oder des Bystemmassigen Quartierg • 4 mit der
Verpflichtung zur Leistung einer Kantion im Wungs be-

Bewerber haben ihre Gesuohe, unter Maninn'"
gemeinen Erforderni.se, der gru.dlichen Gcfalls «■ 
lations Kenntnisse, der vollkommenen Eignung fur 
i t l  d e r  abgelegten Prufungen, der Kenntniss der P»'n,f,®ke"
2 2 ?  einer ihr verwandten flavi.chen Sprache, d e r  Kaut.ons 
fihtekei* und unter Angabo, ob and in welchem Grade s.e 

• .  d  ’ des Krakauer Verwaltungsgebietes verwandt o-

~Antoni Ułobukowski, redaktor odpowiedzialny

(835-13) K a r o l  H e r r m a n n  w Krakowie.

(Mcutclit witi eto 
ânMttii00 - Cammts

Franoo-Offerte beliebe man zu machen an
Ign- Schaitter

Spezeroi-Material-Farben und Samenhandlung
I (1343-1-6) łn  R z e a z o w

kapelusze Mmeskie
X Uzd8a J ^ r ^ M - a m s k io  i
mozkie załomy ryżowój prawdziwy flo^nekjc pocenuohna,-
taLzych, nabyó można w handlu K a ro l*  H errm aB D *
w Krakowie. -

Tysiąc sztuk dębów
są do sprzedania w dobrach Smolice w cyrkule wadowickim 
położone nad rzeką spławną W isłą, odległość od kolei ie -  
lasnój Oświęcimskiej dwie mile gościńcem, oreanic* dębów 
wynosi grubości od jednego do jednogo i P okcia, wyso­
kości samego ciała od 8  do 14 łokoi.

Bliższą wiadomość powziąść można od Wgo pana Daro- 
wskiego mieszkająoego w Olszy P»d Krakowem lnb u same­
go właściciela na miejscu.

Listy p rz y jm u ją  sie f r a n k o w a n e  pod adresą A- 
M. o s ta tn ia  p o c z ta  Z a to r .  (1230-3)

)in beeideter Bnd 
.bei dem k- k- 
^werdon; h.erdurohweraon, , .
Idoitigen Postmeister zu melden.

geprufter Postspeditor kann soglcich 
zu Wieliczka aufgenommen 

reflektirende belieben sloh bei dem
( 1244- 3)

SPOSTRZEŻENIA METEQRqlQGIGZNE
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W  Drukarni „<
Antoni Czapliński, rsoijdzca
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